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k a i d y  d la  Nich M d  u sz an o w an ia  i  w a z i j  

Z  p o r o d u  pow s technik g łoszon ey  wiu» c io jś ć U  $  drugie/  itr  > i/  C i  Potażu  A5a» 
d o k io ic i  , że  N a y  l a m i c y M o n a r c h o w i e  złe* t a f l t  w i d ł i f l iŁ y  d z i d o  sw l i ż  i  t w i n i  la«  
ehac się m a , ,  tego roku w n iew iad om em  ekaWem spoyrzenlem  * a ł j i y l i b /  Węgfeloy

dotąd m .escie ,  roze»*ła się tu bardzo  Prz>- Rami ó S*częiliw ości d la  dzisiey1ZJC0 i
jetnua i pocłeni-aujCa w ie ś ć ,  iż  n u ty  acmn praystbreft p okoleń  m is*! ka.tcót. U j d  
tego  ziechania  *Ię m oże b y ć ż  Miasto K ra* k fa iu  ! 
kóW. N iep od ob n a  oJueśhć, i le t a  w.odo- r 1,1 m

mose ( m u le  i y lko o,t z/ ę z e m u  i nad „ i  \|}t dalszym. ciągu P osiedzen iu  Sład*

•gruuroWatfi j  n m z i ł i l f t  radością  m»«sz* t w y e i a y n e g o P n w o d . w c i e g o  -Sesinu R_e» 
k * . , t o w  tuteyszych . H a id y  siara się ugrun* ca/po> f Ohiey K r a k m s s k ie y , *0 d o  p y ta -  
t o w a r  *  mniemaniu ( ze Ja szczęśliw a na* ta n ia ,  c z y l i  unie respektow e \t p r z e d n i o  
stąpi chw.ld, JeJni prrei lucaiąc karty Hi* tac h  w e r ln w y c h  matą tm e yice  lub nie? 
•toryi ,  w y s t a w ia ją  ile to s ław n ych  i Ca* p o  o d caytan ey  opinii Komitetu P r a w r d a *  
|ey E uropie  pam iętn ych  R puk w tern Mie* w c i e g o ,  iż  . te m a  4 m ie y ic a .  — * J W .  Mor* 
Jole sie o a n / i o ,  ile to u k oro no w an ych  bitzer Senator d e le go w an y  2 a . r a w s . y  g łóg 
G łó w  bytnością  sw oią  m ury (tego Mia»ta d o t t o d u ł , iż w  ągarzehiaci.  k iedy  R upico  

za szcz yc iło  v tle w t e m  mieście z w ią z k ó w  * na K u p ca  w e ź le n r  -ummą do w y p ta o c h in  

k r w i  i zaw artych  *0.uszów między n a y p ie r  p *«ka^uie i termin w y p ła t y  oznacza trzyr 

•  s ,em M ocarstw am i stanęło. Cesarz# i  dni respektow e po terminie u p ły n io n y m  

K r ó lo w ie  z n a yd o w a li  w tey  S lo l ic y  w y g o  pozWolone b / d ż  p o w i n n y ,  przy w ę d a c h
dne pom ieszkanie • godne r w y c h  ja a est_>« za« przez  s .eb u  sam e o i  a a  i' b i t  sam a*

tó w  uczczenie. Na ' i k i c ł  uczczenie sta- go W Trtaw ionych ( s o l a  W « t e ) )  i w t a l a c h  
raliby  się zd o b y ć  dzisieysi tego Miasta za‘ w id z e n ie m , ( a  Vista) a a  drugiego d «  

m ie sz k ań cy  d la  sw oich  W y s o k ic h  hrote* w y p łac en ia  w y s ło w io n y c h  dut leipsktOWC 

h t o r ó w ,  ziak icm by serc w y la n ie m  niósłby m ieyaca m  eć a ic  mogą.
U  ’
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B a  któregfr wniflrfru Izba pi*awod*w- oiyjdpr* nie aą Impcami, poddanie się pra*
*Z* jednomyślnie przychyliw szy  się żą** ęcu wexlowecnu miejftca imeć nłW^jro-1̂  j  
mieniła w p r a w o :  Dnifc respektowe w ■ winno.
przedmiotach w ex lo w ych  w yi j w i i j f  Sou  ^ i W. Litwiński ^Re^rez-i oświadczy*
1 a  vista w eyle maią mieysce. wszy się ^rajgcTw opuyi KoiuTtiła p r ą * 0’  -

Ca do pytania, ozy każdy chociażby .dawutego p r z e s ta w i ł ,  i i  gdy pr_wa po-
Kupcem o* »ył prawu we.xIowemu pod H an o.n on sS*  dla porządku pnoliczuegs,
•Ją; uę m oi*  lub nie? Fu odczy.aney o- gdy w ty c h  oddzielać pom pow anie  dlę
pini Komitetu prawodawczego , i i  może kupców ie>, w skazane, i gdy przez p ryw a t­
nie poddać no Jklady me wolno nadwerężać począd*

J W .  StoiwińsJ^Jftepr, G m iay Qk *g. ku pub liczn ego .  a przeto kto nie iest Rup*
Chrzanów uczynił w niosek, iż przedata- ceW prawom aejJaW yhi dla R uyiów  po*
wionę pytanie w Księdze (Jstaw tuteyszego stanowionym poddać się nie może, w yw o*
kraiu mjeysca m ie ę n ie  może, iako przeci- dząc nadto, iż dozwolenie .nkowego [ wd
w ą f  R o w ty tu c y i ,  jfo w ro ^ ząc, i j  kążtly,^ dama si| *
może sj^,poddać la k :en u prawu takiemu JtV, Sołtykowięz ftepr, Gm uy £ M.
podlegać iest obow.ązanym , bo porządek K takow a przym awiaiac się ęśw jadczył/
pi^jalięzjy tyjjj y z g l jd z ie  żadnego w y -  ie^fli poddan.e s,$ poci prawo w exlow e
botp_ m * do a a a . art. 12 łtonsfytucyi supponuie razem w podaiąęym mu się
w yraźcie  i oznacza gatunki praw od< wip nioinos w y d a y a u  a jnrxlów  sposooejn,
zy wać m aiącyołt, to iest: Rodez c y w iln y » handlowym ma tw oią  osobę me . będąc
kr-tninaluy 1 p"M.e«fury ,  o w ęzło w ym  ż a  Rnpcem, redy iest; przeciwny Komitetu

dn«’ uie czyni w zmianhi r li zatem i  o pod* prawodawczego opimi, rozumie bowjem
dania *»e m aw y b y d i  ni* a t s i r ,  nawet moznosc 'y d o w jo ia  w exiów  i zaciągania 
gdyby taki Rodex tx y A c m " i,  tedy i na- t y 11* sposoje.i. długów pr ĴŁf, ęb£W^te:
tsuc.iss poddanie się takowemu prawu ró« ló w nie Kupców Dy d i  zaraza oaypewm ey
wnie. i**5 poddanie sij  n-p. prawu krymi- umarzaiącą fortuny Ofcywatelski*, Sta.n
nalnemu aopuszczanemby bydź nie mogło; czyli po wołanie właściwei Handlowe, opiey- 
oadto gdy według art. 15 Konstytucyi Sąa rv a c y  się na nieustannym kredycie i n«*n
l. In&taocyi, i Sąd A p p ellacyyn y  w yroku- si| prawie ledyme utrzymujący ma pep
w a ć m a ią  wszrlkięa processa ■'h oez ny porządek i sposob rządu swoich Rapi
różnicy ięh natury ub o só b ,  ę  zateaa rOy U łó w  Ątófemi robi} i f^ e g o  *a<i55! jony
wpić każdy O byw atel iako i Rupieć pp. ? stan; ale. hęndluiący właściwie nie m£ Sr 
dłpg prdw w pkzedmiocie w ęzło w ym  usta- mieć prawie nie m u ie ,  któryby go °®
aowić się nja'ąęycli sądzonym bydi po* każdy pr< #•« m orąeat, pa* et i na każdy
winien, ^  ̂ ozęaczgny^te.rmin gotowprm do Jłdpowie-

JW  JX. Dubiecki Kepr< Gminy ^ dąen.ia wierzycielowi z wfzęl^ł- P^inktua.U^
Kra^0V! a za lraw szy  glos irn.osl iż kto pością w e s lo w ą  stawi1. !*lil0 pr^jaay-
• ie  i*st Kupcem |wzSl?d^if K«pę* m oz*^  maiey s ^ ^ ^ ^ ^ ę ^ łn ą ę in e y  .^kody ^ z t id  ^

,ię  poddać prawił w e ilo w e m u , ale g^ly pieuc^ręnpa'^ciąźli#®*^ dla O b yw ate ió ^



X  > ; i
^  niMcaeuiu się x  swoich dłu­

g ó w , **ad nawet łatwa zguba maiątków. 
T rw a ć  t© powinno w paąaey p&mięei, ile 
/prtup zginęło *  Polseze p r m  dozwole­
n ie ,  albo ra c z e j  cierpienie długie zwycza- 
ie dłużenia się na wexle, zkąd uznano po* 
trzebę uchylenia takowego zw ycza iu  wy» 
raźną Ustawą.-r- L ic h w ia n tw o  ty lko  wsael- 
ki* korzystałoby a potrzeby ludzkiey lub 
lekkon y iln eśei m ło d z ie ży ,  przykład daw- 
a y  błędu i poznania się na nim naszych 
przodków pow inienbj nam służyć za prze* 
strogr. W niósł przeto Reprezentant, 
i ż  iest różnego zdania od epinii HomitctU 
praw odaw czego , dodaiąc i tę Uwagę, zn 
b yw a ło  w Polscze , iz możni niektórzy za* 
tpiągać zw ykli  byli a różnych stron długi 
na W e lle ,  których petem kredyt osłabić 
się sami starali* aby ie za co za to na po* 
w rot w yk u p y w a ć  m o g l i , a tym sposobem 
fcredytorćw swoich oisukuiąc z krzyw d y  
ich znaczne zyski d r g n ę l i .—- Przystąpiono 
do sekretnego w o t*w an ia ,  a 19 głosami 
przeciwko 14 zamieniła Izba w prawe. Kto 
nie iest kupcem prawu wealow em u pod* 
dać się nie może.

Co do pytania* czyli w  poszukiwaniu 
Kegre*su przeciw Indossantom ( Girantom) 
porządek iak po sobie następują ma bydź 
zach o w an y, iub tek każdy znieh solidar* 

• ie  iest odpowiedzialnym;
Po odezj taney opinii Komitetu prn* 

Wodawczego , i i  k a łd y  Selidarnit iest od- 
p o w ird z ia la y m .

J W .  Motbitzer Sendter deiegowany 
n iw la d czy w szy  się przeciw opinii Komite­
tu  prawodawczego w ń io s ł:  iż przy poszu- 
kiwaniu Regressu przeciw Trassantom i 
lndossantołn porządek iak po sobie nasię* 
P bią  zachowany bydź m a j  g d y i  znaiąc

swego cądenta • od przyrmuiąeego w e s e l  
zawisło zaufać mu lub n i c , dla tego o 
zwrot swey naleiytości, do nikogo iak do 
swego Cessyonaryusza udać, się m o że ,  a 
w przypadku gdyby wystawca wexlu ( Tras- 
sant) dla upadłości pic był wstanie zaspa, 
koienia summy sw ego weylu, risiccu nie do 
kogo innego tylko do pierwszego Indos- 
sants ściągać się może.

Przystąpiono do wetowania i *6 glis­
tami przeciwko 7 zamieniła J z b a w p f a w e  
W postukiwaniu Regressu przeciw Indos*

’ są“ tpm porządek iak po sobie następ uią 
naa b y d i  zachowany.

Na posiedzeniu Seynąu dnia 36 StrCz- 
nia r. b. z  odroczenia przypadłego Izba 
praw odaw cza postępując z porządku w  
Tytule o Pełnomocnictwie zamieniła jedno­
myślnie w praw o:

Pełnomocnictwo ogólne do fwszelkieh 
czynów nie iest dostatecznym, do niektó* 
rych przypadków szczególne pełnomocni, 
ctwo iest potrzebne.

Co do pytania, ezyli pełnomocnikiem 
m oże.bydż kobieta lub małoletni?

Po o d czytan ej opinii Komitatu pra­
w od aw czego, iź może b yd i.  —  J W .  Sło- 
twiński Repr, Grpiny Okr. Chrzaoów za­
brawszy głos wniozł: iżr gdy według p o ­
przednicy Uchwały laby  p raw o d a w czej  
dopiero rok s i  skończony pełnoletność 
stanowiący , do przedsięwzięcia wszelkich 
działań cywilnyeh czyni zd o ln ym , gdy 
pełnomocnictwo równie iak ku p n o , sprze­
d a ł ,  darowizna i t. p. iest kontraktem 
rów n ych, a może i w yższych  zdolnośpi 
wym agaiącyra, bo pełnomocnik nawet do 
Tranząkcyiow w tychże przedmiotach u- 
p o w ałn io n jm  bydź m o łe ,  gdy nie k a id y  
ptinoiooedaiąey potnać się ła tw o  może

( * >



' w ,
na zdolnościach swego 'pełrom ccnika, a 
za tym  przez ostrożność pra, i , w  tym  
względzie bronionym bydź pr, winien, gdy 
pełnomocnik odpowiedzialnym icst za szko­
d y  zrządzone, małoletni zaś bozi ssy stency i 
•Dpiekona swemui p łnomocdaiacemu od- 
powiadać nie iest mocen , przeto obstaiąc 
p r z y  tej pierwszey zp.adzie p r a w a , £e 
ty lk o  pełnoletni lub za pełnole :niego u .  
znany ?o pi zedsięwzięcia aktów c y w i l­
n y c h  iest zd olnym , znayduie ,  iz małolet­
ni pełnomocnikiem Dydź nie może.

Przystąpiono do wotowunia sekret­
nego i 17 głosami przeciwko zamieniła 
Jzoi w p r a w o :  iż  petaomocn ki sm moz s 
b y d ź  Niewiasta'* małoletni. Potem uchw a­
li ła  jednomyślnie:

I. W  przypadku śmierci da/ącego 
Pełnom ocnictw o, pełnomocnik powinien 
dokończyć rozpoczętego dzieła Pełnomoc­
nictwa , gdy . zachodzi niebezpieczeństwo 
zwłoki.

2. Z a  szkodę z  w iny w yaikaiątą  od­
powiada równie Pełnomocnik darmo spra. 
Wuiący Pełnomocnictwo, iako i ten który 
takow e za i spłatę sprawuie.

3. Należą się pełnomocnikowi procen­
ta od kosztów poniesionych-

Co do pytania , czyli procenta lako­
w e  należą się od dnia wydatku lub zapoz- 
w a r i a ,  po odczytaney opinii Komitetu 
p iaw o d a w e ze go , i i od dnia zapotwania,

JW . Sołtykowicz Repr. Gm. 5 M. Kr. 
ośw iadczył się przeciw Opinii Komitetu 
praw odaw czego i dowodził,, iż procenta 
należą się pełnomocnikowi od dnie. w yd at­
k u ,  do którego ( łosu przem ów ił się podo­
bnież JX. Markiewicz Repr. Gm. Okr. 
L ipow iec.

JW . Słotwiński Repr. Gm. Okr. Chrza-

7 «  ) (
nó jp wniósł: i ż  w  odpowiedzi na przed­
stawione pytame rozróżnić by należało 
czyli pełnomocnik przyiął także na siebie 
obowiązek prowadzenia Jnieressów w ła ­
snym koszUm po ukończeniu' Jnteressów 
powróc’ć się m aiątym  lub nie przyiął: 
Jeżeli przyiął na siebie obowiązek, nateh- 
czas psocenia należeć mu się tylko 
od dais z a p o z w u jb o  łożąc wydatki tylko 
obowiązku swego dopełnienia, a zk iym  
eopie-e po upomuienm si o zwrot tako­
w y c h  do procentu nabyw a prawa ? w 
drugim przypadku należy mu się procent 
od ania wydatku, do nie przylaw szy ob o ­
wiązku łózenia] takotyych , uważanym 
bydź może z a  pożyczaiącego, pożyczki, 
zaś bez procentu domniemywaną nie b y ­
wa.*; ’

Przystąpiono do sekretnegc w olow a- 
n ia ,  a  po  pbliczeniu wotów , gdy się oka­
zała równość ty ch że ,

J W. Marszałek z mocy sob t  udzie- 
loney rozwiązuiąc równość, oświadczył się 
za opisaiią Komitetu praw odaw czego, 4 
tak stało się p raw em : Procenta od kosz­
tów poniesionych należą się pełnomocni­
kowi od dnia zapozwii

Następnie uchwalono jednomyślne: 
P a ią c y  sczególne laicie pełnomocnictwo 
do iakiego czynu może sam tenże czyn 
uskutecznić przed oawołauiem pełnomoc- 
nictwa.

W  tym mieyscu JW JX. Jaroński Repr. 
Gm 7. M. K. w obszernym głosie, któren 
do Akt seym owych złożył, przedstawił, a- 
żeby uchy lic uprsyw iiiow anie zwane Ad- 
w okatow skie, Meceoasowskie i. t. p, * 
zwrócić dawną palestrę. L ecz  W , Mar­
szałek znalazłszy wniosek me stosowny do 
tyczącey  *i« M a t e r y i . wezwał IW . Re>
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prezentaota do porządku , a t a k  postępu- i n a  c z y n i f  o  rwro* r z e c z y .
iąc w Ty twe o ?rzed a rzyi Kupna, tu d zie ż ' 3. Nabywca t)óbr  n ieru rjio m ych  t l *
0 Kontrakcie tren d y , — C o  do pytaŁia, *nren iest utrzymać Dzierżawcę p rzy  po* 
czyli  ma bydź ogianrcznna możność prze- riadtniu ieżeli u n źc  Dzierżawca ma ko#*
B rszer 'a  własności Dóbr nieruchemvch trakt do Ksiąg Hipoteki wciągniony.
między zyiącemi na rzecz L uthowieńiiwii 4. Ma b y d i  różnica między Dzierż#*
lub Jnsiytutów pobożnych wyiąwszy JO- w c ą , k t r e g o  kontrakt arendowny iest za .
s ty t jta  N a u k o w e ?  po odczytaaey opinii h ip o lek o w a n y , -1 pomiędzy ty w  ■ który
Komitetu p raw od aw czego, iz ma bydź hipotekowanego nie na kontraktu,
•g ia n iczo u a .  J W JX. Dubiecki Repr Gm. ✓ D alszy ciąg .ego Posiedzenia vt pr*y*
5 M. Kr. zabrawszy głos oświadczył się szley G azecie .)
prze-iw  opim Komitetu prawodawczego /.eon Chw alibogow iii
1 wniósł: iż Kapitule K rakcwskiey  iako Sekretarz S eym o w y.
Szlachećk-ey. oraz j Ehskupowi Kraków- Ż  Warszcwy d. 14 Lute go.
akii. mu służy nieograniczona mozaość na- W ypis z  Rozkazor dziennych do Woy*
byw ania D ó b r,  a  to z mocy K onny tucyi ska P oIj kiego ^egoCesarzewtcowikiey
która t i t e l k i t  prerogatywy K a p itu ły . ’« ści w . Xifcia ĘonstantWJ.
przeto 1 Szlachectwo w swey mocy za.  Dnia 29 Stycznia i 8 i 8. .
chowuie. , * Z a  N ayw yższym  Rozkazem.

J W .  SołtyLowicz Repr. Gnł 5 . M.  Kr. W -a ca  do. s łu żb y  i  u m ieszczo n y  to s ta i*  

na pówj *tzy •'niosę.: JW JX . Dubieckiego W  woysku: W ykreślony z  Kontrol
odpoir fa u a ią c , oświaftczył1 iź  ograniczę- Rozkazem Dziennym z  dnia 19 b. m .,  pff*
nie powyższe nie derogaie p1 <vwonf K ap^  pu^znik K ulczycki,  z przeznaczemem d *
tuły R fakow skiey  , bo Konstytucya wszyst* pełnieniąJ iak d aw niey, służby w  Płaca
kich czyni równemi w obliczu p ra w a ,  W arszaw y.

różnicy nic p rzy ru sc ia .  Kapituł* ma Rep- Oirzymuią iądai.e dym issyh
re z e n a c y ą  w ciele praw dawcz«*n , iest W Gwardyi: Z  pułku C ra n a d yieró w ,
w.{C cząstką Kraiu, ktorey -adna nie spr-y» Podchorąży Jan Ka rbowski , w stopniu 
ia róia-ca. podporucznika 1  w o y ik c  * pozwoleniem

i W JX. Starowieyski delegowany od n0łZenia munduru.
K ap itu ły  zazadał, ażeby materyia tocząca D la interessĄw f m iUyny Ch

się zostawiona b yła  do deliberacyi, do - „  w  piechocie: Adjunkt Sztabu Dywą- 
którego wniosku J W . Marszałek przychy. t J \ Sgj( y  piechgjjj^ lU pitan  Karol T ąecb ,
l iw szy  się zostauuł rzecz tę w deliberacyi. wstopniu M ajora, z pozwolenieną
Potem uchwalono iedoemyślnie. munduru. — Z pułku żgo Strzelców ple*

1. Piławo odprzedania może Łydz trze- S2ych, Kapitan Leon M o raw sk i, z posyro*
ciemu ustąpione, prawo zaś odkupu m< leniem oos-enia munduru. — Z pułku 4go
m ołe  bydź ustąpione, 1 l in iiow ego, Podchorąży Hilary Baliński,

s  Przeciwko n abyw cy rzeczy meru* stopniu podporucznika *  weyska, 
c  to mych aa publicsaey Ucytacyi me o :: '.



*  V . * J 7 4
Dla ilabafrt J  Sta, ę^ęśfią  ^ * d n w i ^ y ,  C%ęś<3‘ą rO±CzuItf-

Z.pulbu 4go itniiowego, ftrpitan iRay« oy i zamyślony, a le  zupełnie Iw iteBt _

. m u < $ $ o f } » i  ^ PH}ł£L 8&9, lW ° W &  % hH Sie$  iJ2 eci ^ d*^V.^ad«.w 
s£ apitan Klemens Kozłowski , oba z pęzwo* .„ 0 *9, le p ie j ,# . ,  o Pielgę.ą^ma.^ \V'idok’wspa- 

leniem noszenia munduru. t ' a  , j g M, **»fy nf, Kraków^ W k ł ę f W andę, KrąŁu-

j Kamie et nile Królewski tpająC łOble tl.*if całey  ^swoiey piękności ; p o w ie t r z *  
pTzedłtjjwionyćh Rapportejpa J^dcj^,Stanu pogodne, Snu ły (i * ’j;^ $2'.?irkl
D elegowm egd z onb.ytey prze* niego re- imich myśli rozmaite i priy  pornmały m i 
w izyt,  W eiew odztw  Krakowskiego.! San* tory i z4 ąr^tenia; * *yptegól«iev,.ze to
domierskiego niektórych Urzędników Ad* 1 miasto kwityiąło w t tey tak rozumOey
eaini1tr9cvyny.it izczrgólniey ce lu ^ cych  swię. ty ierze, i sły aełe a tolerancyi, któ»
zdatriością i gorliwew  .pełnieniem powie- ra i.n retbuip, w tcnczas nawet, kiedy *n»
rzonych sobie obpwiązfceW .udziela w d o *  ue wieki i Rraie, (*)  tak nazwan* ©jWteconO
w ód ukL.e ,1 j” ł ' .a R ządu, pochwalę tym  ieyn icm :, ły,i k L d y  piześladowan. wygDafr*

jttp r ty  .ia zaszczyt ten zasłuży li ,  iako.tos ęy za Relfgjię przez, ducfcy wyniosłe, któ-
Kom tnisaizowi Obwodowemu Loc*. t iy  pozorzą gorliwością o nią chcieli błędy
In enoeutowi więźniów w Rajisąu Semelman. polityki, ą n a n t r  . występki swole pokry- 

— —  w Piatrkowie Rzońcy, w a ć ,  tem wygnańcom Polska, oświecona
Kapcdytorowi Uystrybutonowi "Stępia w prawdziwym duchrm n y  ezyst?y Religii, 

Wieluniu Stecki .m i. łchnęce;- miłością redz,*'u ludzkiego pt~ f -  
.lak z ledney strony zaprzykrą sobie tułek dawała Oto s p o jrz a w s z y  na Balięe^

u  #zy twe Namiestnik Królewski powtn- ten zamek ęifgdyś Azyljum  Ronarow ~a-
wośc na$an.ać i oddalić m niej dbałych Łt, mdii p r z y b y łe j  do nas z Weysemburga,
rzędoikótr , tak z drugiej mit- mu zawsze * ktć remi Erapm Rotejd^mczyk korrespopr-
będzie oddawać spiawiędliwośc gorliwo- duiąc, oddawał naszemu kratowi i M o i .t *
jęi i usiłowaniem d^ł cym  do tadośyć u* 4ze tę sprawiedliwość, którey pozae wieki
ezyniema przyięty m na siebie obowiązkom ritdrościć będą. Oto zamek, W ola, aje*
U r z fd t .  gdyś Koicioł E w an g elis tó w ; tu zamek,

W  W brizaw ie d, »d Lutego 1818 1 . Łobzów , gdzie f  iól aazw any Królem Chło- 
Rudea Sekretarz S tan u , Jen tra łB rjg :  pów, dał sam nieoświeconemu i pro. teittu

(pod.) Aóstecli, ludowi p rzyk ład ,  ż* drieoi Izraele, są
Z k  zgodność A. 2ł«actowskij JS i& .fy  stworzeniami o jc a  powszechnego ludów

chociaż się różnią a j  innych W ajerze ;
C Z Ł O W i J k  S f O K O Y N V  * trgo to n r is ta  mfe mnogie, ale pełna

KttitlnaiofHym 63 G órti S, Bronisławy. duchu praw dziw ey Religii niezwyciężona
>«» »udi koban. rii a ..ear en-m putn Pułki Polaków, szły -sa pomoc dz elnynt

Niemcom, które Król prawdsiwJe ChtzęMi- 
D alszy tiąg pow iełct. - iański xw z i | w s z j  >ch razem p«d swoia

! « d ł i *  4 góry wr/eaiąb s.ę do ntia« Łommeudf do zw ycięstwa nad Muzułmana-

i* )  C zy ta /  wiej* ośw jtcoBy  L ad w ika X łY ,  i i/ c i*  K ardynała Risheiicu,



X  V X ' .
• u p r o w a d z i ł ,  w o c a d w i . y  zaęroieną iło- po£ytet .nJe <tMW*4 ;w y l ..frzypeaiBiałaA 14 >r 
licg!^*t<y^-d!»#f*isi ■fcł&mfcpY' k «-* V?la ^  *°b l ł « CS  ł& » v l k * « a i o m « ś f  IuJm iś w ia -  
kąiHt ad-Machojnefcaaizmu, toóryby  im y  ta w tym cztowieku, c« za prostota w w y* « 
pcw u si w , *n > m u sik i .  s M c i *  *4 l  o lj . sławieniu gię* zaczął**!’  sam mówić d o i t e  
y p t  #ló r i/  pri/gan iau , Sobieskiemu;, *4 bicw 1 stanąłem odpocząć sobie1 1 cechą, złe f  
gojiwpśw du .pa Religii, ilec* ia t is k o  “ ' e* źe la u z i  .estem zupełnie mądry, iak i on, 
mieszający aią w  r o z p w * * polityczne^ odezwała się w« mnie miłość własna, bo 
wielbię goj bojftria *0* ®i<wN Jft>- WiS*, wierna rzecz i mądrość powybierać J  Pi* 
gdyby * N i« w y \ » te % s * f  siedli?- sm~ S. myśli,, i prredawać ich . »  swo.e 1
smcu .«1 w i h  i .;W , r :uepo»vP®ii ^  w.sr-zem ąźliwość ghtrzyiauu mnie px*y * 
tU, fftjAę Iprani cędda iemy część 3«m May.* zdrowiu i  czerstwiości", czyni moie serce n 
laj fcrfys.y-n Proiegn ąjym  nas Jto" »£cbotn* e?-de tyle, ile potrzeba dia nr-łości b U -s  
a & ze  oddawalibyśmy ią iakiemu | Fajzy,.  źoiege, ą/Swnii iak i  do znoszenia ci«jż»■ 
•noże iW * e \ S w  ąfyni BJ6a, g l.z ie, i ą  po- róje. i nieodzownych przy kości p rzyw ią  *
P'Qty pieguyg słpir> n a sze j,  oytfcy uęne- z fn y c h  życia ludzwego; a tak wychura* ^
s^cz^ny z-pew n* S ,1 a j . koto którego Piwszy sagi siebie^ z podziwieniem jam * 
idjasi ’ z jz jc h  pociło j  Dje-Kł^tOim fam-du n«,d apbą i praed sobą, zostałem 
Boga prąw ójiw e^ , zanoszą m-ots ^wua-, c*nie w ^ g n io n y  t>d .miłość własnej do 
la b y  Hf: *ł. ał* ntrWuwriswjrch rrezaurdw ter ijosko atośch i i  is sejtem ledeti z yw ły
p^lnuiącycn niewinnych offiar; m o że  nie- mędrców tegĝ . mia>tat i tak wy sOko sisf
icoaa z celujących wdz-^Rami w tym jąir?  wzniósłszy, zostsłec dudkiem miłości w)a
scie uobiet, c.npgc pijch**^, przyiącby o_ sney tak, tak QjU£znpełnie,td i r s t ; admira*-* 
Sułtan* ipusittła larzuęouą ą* si*J>i^z*- torem siebie t n t g o } a  ezatem Osjiyea 
4)004, a  o r ą zy jn *  HolaJśow^ n u -, .sM P / mędremp tego**T»ęzone3<» miasta. AJ^śri . 
szczęścia n-tc ^rojem i Oycem Monarchę,, znowu rozum parnie przedemoą samem -zar.* 
który iest wzorem c j ć t , fArfasciaiiiKicP wstydząc ząceąś; pćm yśliw siy  trpchę^z
AKademii^ la  ^awna Rojebk* Na* zastanowieniem lu jr y łe m  daiey baprzó.d,
u^ ktpra zaw *« u l a d a ł a  «'? 2 ^p'śwj»pp- rzekłem tn r e u  do siebie, iezeli i^kupdur
Łych. i Jpdnycs Kopęrn Jta c^Łtępców, m u -,  pobrał m yśli,* l Pjsma. 'ub zE w aageli i  i*, 
kułaby o samym w pływie Fieligri Machu- ie ii z  ciey mądry, koaiLŻ ni e ^ s t  w oln o
meiaoizmu aa. umy«ły z ^Ik^r^njj dysier- tam^zjil^ąt! światły* rozumu)kotnuz icstza-

t ś & i i  r$ i? i f H i4 &  D M hA '* ,Ł t(*-RrA « 4 ŁV"r» i>łift(BjiUłrj*£*^-
eych .mew. elka iesi ltctba ośw.-ceuyćh^ dzogs desw adete i.rthi ótai iy „ t  cp lat! Bo

*»t7-Pby zapominali p r a y ^ Ś ^ i l l ^ ^ k ”. có. i ^ 0i2i;*ł.J JPlJłPl, U Ą ^ k
i przystaliby maże * . ochotą; d ^ R a ip  4 o i g p & l f ó  ‘ z b ić re  dziełtzlb^z doświadczę*

B»i eo krok, czułem moią mstnąc w+asn^,, tę^ipyśłi wpadłem , P^śęi .^p^ l^ j^iłgśćjW ^ ^  
to upo^orzop^,. to wzniesśosą; zwraćaiąc sna zaczyna mi wyatawj^ć ^ e ^ .l l .u p ią ^ .* ^ . 
myśii mo-e do rozmowy * Jukuodtip* Itak i>-a  moye bruć la^aiakjego starce, v»lu*



X X
**t6? n  rozumnego, kiedy on nie . f  st, ani R zym i * • « ,  wUrei to  o- , wieków T»yti W »
>  .uaemikieh., aa Doktorfni utriusq; jwris,- g fjb^y n:tw ad. muśti a«Jrit, d u d  i gustu,
anipraw ods w tą ,a n i  Autorem, ani X . aai które psuły i i dc biły A teny, i dopiero za
Medykiem, i któryjinołe n ieczyu ł oryginału panowanie Augusta. tego. m iłojm ka • - !
Pi*ora,ąni i a d n i g j z  K lasyczn /eh  autorów* *w>aiv. wskrzesił ie i w y d o b y ł  tVirgiłi,* 
tak dawnych, i ik  i teraźniejszych, ani który naśladował >ak wiemy Homera; Ho«
W lnkielmaaa o sztukach nadobnych, ani rafy  n.ekof n o w a lie  Aaakreunta,‘Owidiusz,
D zienników P aryikich , Wp.rszawsKich, ani nfie tbogacitfrc Się a miłostek Sapno? A
Liberała, ani K rak m tk ie y  Ga zety , tylko gdyby niefyłd* 1 -eona JL, Papieża, który
tamo Pismo S które Bóg wie, iak t lo n ą  pozbierawszy iQz tr 3 rące. b j u i  «» w *,k,
czoue i -które u wirlu m iejscach z orgi- zagrzebane i zaguLiooe nauki w ypfdsooe
■ałetn się aiezgadzo; iak w o w ią  i ze dale'-- razem z Religiią przes^ barbarzyństwo ł'u>
ko lepiey w  Arabskim i Hebrajskim języ- recki z Konstantyaopoia, czy mielibyśmy*
ku iest napisanej t i  znowu rozum mi od- teraz, aby  icdaego z terązniey szych w » . y * '  ] 

powiada tern lepicy, ±M mało czyta ł,  a slfeieti autorów? którzy on. innego nie ą, {
dobrze p am ięta li  bo inaczey moźebymnife tylko1kcpie< kopo, oryginału, nam w s z y -
ky ł  tak mocno nieprzekonał o tern to  nre* stkim uiew iadt nego, i Którz* wszyscy
Wił ^  cię Jukundtn nie nowego nie oswieconettit*'światłu czystego ducha Reli-

/?

U tuczył taką rzeczą .odezwała się tnowu gii. Słudze sług b-Ukich, vyium iesteśmy to  
w e mnie napowtot miłoi ł własna. Jakto co umiemy, dlb mielibyśmy ani endowney
• d z y w a  sit do mnie parnigi którą często budownictwa sztuki, którzy girniusz pro» 
za  fo zsm  bierzemy w  p om et i a  oią ra w adził rfckę w U uut RnścaJa S. Pio
zein rzekłem do siebie, chcąo .lebie same- trs w Krym ce, dawnym  Kości. tom Gre* 
j :  przed  aobą sam ym  u p e k o iz y  ć, cz y  l i i  ków i  Rzym ian W spaniałóśęi w y r ó j r iy *

>4 Iw iefie  kto co nowego napisał j nawet wmący m ; cieposiadalibyśmy sztuki maió- 
a t y c h  am orów, którycL my jj* nayorigi wania, marnielibyśmy «m ApoHins Bel-
nalnieyszych m am y Homer naprzykłed ? '  wed«f»kiegor ani W tnery JWediciyuszówj * 
D z ie ł  swoich nieziiogafciłie podług swego gdyby nie kollizy e ustawiczne Kościoła 

ziarna powieściami imaginac yi, ittóiy ufa 7 R .ąd am i, gdyby nie fanatyzm, którego
temu Pisarzowi' Greckiemu, dostarczał wy- oszuści politycy, a mędrcy i  xież « żw ir-
dozłonalony iw y k w  runy w  sztukach Fg.pt, dżem od mich, używ ali  ca  pognębienjęiey &
O które uJy Greków zochow»ły w trądy- W faryj kto wie .ak daleko wszystkie uaro*
pytach, m a to ł  ich on sob e lieprzywf®- d/o S w ieco o e , p rzyb liży łyb y  $.ę do rzcaę*
j icy #  j •  owe PizystrSify, owe Likurgi, S d ,^  *c ‘*  * wzaiera-iey m iłości, zgody i pokoiu, 
Jony, wisisz w  icb p u w a - h  i no w .ci  które to cnoty są z Ewangelii wzięta, i ko* 
n i e i u a y d u i e s i ę w j i ą t k ó w z  haiek Home' nieczaie wynikaiące skutki zbawienne, pro* 
rÓWikicb, - , ik e t  oaypięknie/sie  d0 p r 3 # ł  waasić sa fa k ą  murzą, 

m y ś l i ,  iak i«  kin ed aiegoi p obrali?  O w i
. -Cd w . s ł u i s  o j t U s k o t l  M id | | o a  s i A i  tiaś ą»o««‘ yfl » i* »  i»i£m
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%  K R A K O W A  D n i a  aa- L D T E G D  »8i g  Rob» W  S I S 0 2 U L % .

• £  Rrobottta -** t ł , . _
i% koictanie Fisma o Zaprowadzeniu ł  ustaleniu no/wych M iar t  Jf a g , 11/ Rpl ty Kra­

ków sktey przez Romana Markiewicza.
Oznaczenia wielkości, nowego Ł okcia , M  t l i , Funta t kwarty Kr akowskiey Zfodzra* 

łontj sct emi ,■ w miarach Frantuzkich.
a) Ł okieć  K r a k o w s k i  dzielić sie będzie, tak  iak  d o tą d ,  na 2 stopy 5 Stopa®® 

*  i  w ie r c i ;  Ć w ierć  na * ea lów  ; Cal na »* ltniiek —  S^żeń zawićrać będzie £  tokcie.
M etr  za w ie ra  .1,666 (*> ..... a lb o  0.555 sairn Krakowskich.
D ekam etr . < 16,66 )• 1
ftektometr . . t 66,6 )  w »
Kilometr . < 16667 \  g. w 2.
Decymetr . . |  czyli 0,166 łokci, to iest Ą  tale Krak,
Centymetr . . ł. kr. to iest 0,4 cale kr.,
M ili metr . e . . . f .  o ,43 Httiy krak,

S a ieA  K rakow ski . . . .  r,8 metrów fra n c u zk id r
Ł okieć  n o w y  krakow ski m a o D ecym etr , albo 60 C en tyn ur c z y l i  <$00 M il l im .ł .
Stopa .■ . * . . 3 . . 3 ° • • 3 °o
'Cwierc .• •- r  • i |  c z y l i  1,5  ̂ . *5 _ » »’ 130.
Cal' .- r . - i  Ł zyli  0,25 . . c z y l i  * ,5  . , ag,
Ł in iyka  . v czv li 0,020^. . , 1  czyH o,zo8 . . czyli 2,083,

M ila  dawna ZWyćzayna fran cO zka , iakieh się ra c h o w a ło  23 na i1 stopień, z a m y ­
k a ła  3.2S2 ŚĄŻ»i francuzkich ; a1 zatćm mila Jeograficzna , których się zachuie 13 tyfkW 
na r stopień', zawierać będzie 3.803J sążoi fr. czy  U 7407,8^3 fi ie tró t f , a  zatćm  4113^4^6 
łąitri n ow ych  krakoWikieh. «

M H j  polska' dotąd menśfała swoi6y miary jpevrnćv, teraz wzięta zaś,  lako rów n a 
mili1 ieografuznćy, zawićrać będzie Ą n g , 49^ *a.zl‘ ‘ dowycń Krakowskich, czyli 7,407851 
Kilometrów fraocuzkich.- .

b) Fum (krakowski dzielić  si( będzie ha 2 gTzywny 4 Grzywna na g U n e yy  
Cfncya na 2 łóty ; łót na 4 Drachmy czyli kwińtle ;  Drachma na 3 skrnpńły •• skrupuł 
a a 1 20 grata (* }  Centnar funtów to o ; Kóińieh funtów 32 •, Funt 7.680. grati.

(* )  W jegdzie'bęt% i ta t e c z a ir  u iy  w a ł  kropek dla-oddzielenia* W sŁszych lięeb p o r ią d i  
kó w  v dla róz ro in iem a  aaŁ liczb ca łk o w ity c h  od ułam ków d ties ię fo yo h , będę, k ła d ł  
kreski za oddziałki.

{?) Francuzki stłrUpu? d zie l i ł  się na 24 gtato i afer ze t«ń iu z  riieex)rituie , a z mcrttidc-r 
k.rmi miarami W związkti bydź musimy , dl® tego w ziąjcjnStosow ni*  do f t i t e o ł -  
lti<gopod*i*m tktupul ważący s« grab.



Funt w a l y ć  będzie półkilógramu, a zatćm 5 Hektogramów,, albo go  OefcaTfa-mótr; 
»akoniec 500 Gramów 2 - tar Kitogrun w a z v  ,18827,15 gran dawaych parrzkich ; 
więp Funt nasz w a ż y ć  będzie 9413, £75 gran dąw, pai;«’ czyli  10406,413 a ssó w  ho­
lenderskich. ,  j
Ćwierć /itnśp^ziiHrićrą *,125 K i lo g f i  i ,*ę  H ektpgr; 12,5 Dekgr; 125 Gramów;.

. . 0,0156 . . 0,156 . . . 1,56 . . 15,6 gram ów .
D r a c h m a  0 , 0 0 3 9  ,  ■ 1 ,  ,  >. .  3 9  g r a m .  'Ą
S k r u p u ł  . . > .  . .  1 ,3  g r a m .
ę r a ę  .  - 0 ,0 6 5 1  G r a m ó w > 0 ,6 5 1  I } e c y g r ;  6 ,5 1  C e n tg r 3 6 5 ,1  M ilil l ig iy

a  n a w z a i e m  G r a n t r n  w&ły . . . 1 5 ,3 6  g r a a  k r a J c o w s k i c U .  “
C e n t n a r  5 0  K i l g r  ;  5 0 0  H e k f g r  5 ! .5 0 0 0  D e k g r ;  5 0  ,0 0 0  g r a m ó y k .
K a m ień  wazy . . s6 Kilogr. ; ,  16.000 gramów.-*'

c) Korzec Krakowski mićć będzie Ćwierci 41 ćwierć G ' rcV 8 > Garniec kwart 
4 ; Kwarta kwaterek 4.; Ł aszt  korcy 27. Beczka do rpec.zy ciekłych. mą ga.rc/ j,x  {*) 
Pótbeczek gatcy  36. Korzec do rzeczy *vpnych 32 garce. »

Jiw&rta równa 1 Litrowi; 10 Decylitrom ; 100 C e n ty ! ; ioo» Mtltitr.
Kw aterka . . 0,25 . . ; 2,5 - r  . . 25 —  , . 230. —
Garniec. . . 4 ■ • > 4 ® . . . .  400 , , , Ąooo.
B ec zk a  . . 988 i  • . 28,8 Dekalitror* 5 2,88 H ktlitr ;  o,3^8 K ilo litrom ,
K orzec . . is8 L itr;  12,8 Dekltr ; . ,1,28 Hktlitr; 0,128 Riltr.
Ćw ierć korca • 32 L itrom , - . . —  —  -*  —  —
^ a iŁ t  '* 1/  /  M S ?  L it r 0 [n  i 3 4 ,5 6  H . . V -  3 ,4 5 6  f£.

> , tarówuanie nowych miar K^ako oskich z dotychczasowemi.
a) MLetr ma 4.43,44 liniy paryzkich ; więc 6 D ecym etrów , czyli łokieć Kra*' 

Jrowski, zawierać będzie 266,064 lia. par. Jako i» i  podług obraehunku Xcia Sapiehy, 
lok ieć Polski ma 595,5388 m illim etrów, * naiz nowy ma ich 6żo ; więc nowy ł*kieć- 
przew yzszać  będzie dotychczasowy 04462 millimetry 5 c z y l i , ponieważ i l i a i y k a  ró ­
wna iest 2,2558 raillpą., ta różu ca wynosić będzie 1.93. to iest mniey niż 3 liniy ki pa­
ry zkie. s  ? ; ‘ ''

b) Kilogram czyni s funtsr i 14,35 fotów polskich ; w ięc ł  kilogramu czyni 1 
funt i ^,426 łotów ; a- zatem fual now y Krakowski b y łb y  większy od da *nieyszego 
o  7,416 łd fó w , czyli brakować mu będzie 0,57 ła tą ,  aby był równy pięć ćwierciom 
dawnieyszego. IV życiu zaś po»po!ite n i handlu , gd tie ppłłóta zawsze można racho­
w ać na nieżęrabnóść ważek, P rzein iaaiw , w.lgotoość sznurków i to w a ró w , niedokła­
dność w ważeniu, można ogłosić, iafco równy pięciu 'ćwierciom d*wnieyszeg<jj cho­
ciaż mnieyszy pÓłlóta przeszło od 5 Ćwierci.

c) Litr ma bydź równy 1,0613 kwart polskich: ieieli się przeto ustanowią 
ye kwartą nową ^rakowrka rów ą* ięst L itrow i; tą będzie większą od dotych-zaso- 
v 4ty o 0 ,0 6 13 , ,czy)i maiey niż \  część kwaterki, _*.? .

Ppdtug tego więc, bez ucliybi,enią prawie żadnego w użyciu poipolitem ,v ustano­
wić i ogłosić m ożną; że łokieć nowy test w iększy, 9. zatem posyiniea b y d i  ^drozszjr 
mai 
ko.
bydź . . .
dawnych iedna p rzybyw ą dawuieysza i tp{nie zupetnie; w wielkich przeto wymiarach mo« 
że by dź wzgląd zachowany na tę różnice, lejcz w drobnych sprzedażach, łattyo to przez sprze- 
daiacych może bydż wjnadgrodzooe. Jakożkolwiek b ąd ź, takowa zaprowadzona odmia­
na w pierwszem. tylko wrażeniu maże bydź postrzeżona cokolwiek, ieęz w' iednyn* 
roku n a y d a lć y , wszystko zupełnie w  swoie .wniydzic karby i żadna rózuica czuc się 
Więcey nieda, » :

Parbwnanie nowych m iar Krakowskich t  zagranicmemi
M ógłby kto zarzucić, ze wa rt oś ć  dawnego funta, łok .ia, k'!yar ĝ i syyięta z Rocz-

*«(») Wvięte z Aryinaetyki LhuiUera potwierdzoney &omtnissyi^ E dukacyy*
nv W R. 177$.



v  ł * o  y  - i
jftikoW 'Tv>włr*” 'Stws ^ irsztiw skiego i porowdaoie ich * Hf w*mf triaratni Trancurfiieł 
jmi, iest w czćih niedostateczna: lecz o podobnych omyłkach móznaby nayprzód powie­
d zieć ,  i* na tak pospolite zaniedbanie miar, pmyłek tych an dowicsdź ani zbić niemo­

cna A do tego gdyby nawet izkie b y ły  popełnione o m y łk i ,  przeciwko prawidłom 
3 prawdom z nanv m .Fizyki tcraźnieyjzey , te niem ogą mićć Wpływu tylko na iedno* 
-ści do tychczasow e, i pokazałyby -się w porównaniu onycb znowemi iednośęiam. * l*cz 
-Co się ty czy  porównywania tvch n aszych -n o w ych  :miat zdawnetni fraucuzkiem1 lub 
*  zagiaaicznemi iakiemikolwiek, te -tylko chyba w nich raogą n a ch o d zić , od ktćryća  
,% Datury sw o te/ ,  c a ły  systemat metryczny,, n-i-e może ;b3’dź w yięty , lu ł  iakie popeł­
nione zostały przez-uczonych, na których się powadze wspierałem. D la  tego p r z y  
poprawie nawet edaości mechanicznie u nas w yrobionych, tiastępuiące oorachoiwaiu* 
? porówoapie nuąr nowych z zagranicznemi., nie inoie podpadać ia d u e y  odmianie.

a ) Miary rrfagojci.
Stopa da m a  -Paryzka z a w i i r a  18,993 c a l ó w  n o w , K rak. c z y l i  144 Ud. paryz„
hakteó daw ny p a ry z k i  . . . . 526,8 . f,98 łok. now. kraiłr.
Sążeń d a w n y  paryzki,  rówuv 6 s t o p o m ;  2,949 Metrom; 1,0826 sgźm n krak.

28 calów cenienia barometrycznego, równe 76 centymetrom , w ynoii  3 o,4 cal.no. krak'1 
Łakioś Angielski ( Yard^) zawiera 405,55 ,lin. pary*. 1,52 łok. now. krak.
T M i t c ć  W ie d e ń s z i  . '  . . . 345,42 . .  - 1*29.

■— L i p s k i ........................ 250 6 ,. . . 0,942*
”7 “ *  W rocław ski . . . . 255,3 • • • •
A r s z v s «  R o s s y y s k i  . . . .  3 15 ,4  * . . .. t , l 84-
•Wier*ta onsyyska zaw iera  547,5 sazm  fr a n c u s k ic h ,  a  ta iźm  592,395 S^zni now.

G«i/ więc mila now a po lska  m a 4 115,496 sążn i o. kr-akaw.;  więc równa iest 
w ie r i to m  r o s sy y jk im .

; -» b) Miary Ciężatow.
JFunt d s w n y f a r y $ k i  z a w i ć r a  ic,iS8 x* s s ó w  h o le n d e r s k ic h ;
, -r .,.* / .ngielski ^aVoir du o o is )  9.441. as, hol.  . . » .
Ó— S- Wiedeński . . .  , i 1.1.655,427 „ . . . . .
r "*™ Lipski 9-7^6 ■ . . . .
»— -  W r o c ł iw s k i  . , 8*434 . . . . . . .  ..
— —  R ósj y y s k i  ,. . . . 8 ’5 ‘ 2 • - • • .* • • ;* .

Funt Aptekais«i Nuićtnbrrskj, wszędz e w Niemczach u zy w a c y  z e  p orm alny  i w n a -  
zzrych  Aptekach, dzieli się.ua i s  upcyy ; U acya na 8 Dracftir ; fr. ftehmz ba 3 S kru p u ły; 
Skukhł -na 20 grau : funt przeto ten zawiera 5760 gran.

krak. 
iest 6,947

0,979 f u m  K a i .  n o w y c h ,  
0,907.
1, 120 .
« ,933*

■0,81 o.
0,818,

Fuat N-irsj>Q_rjki zaw  ora 35T ,95 gramów 
l in c y i a  . . . 29,8-29;; ,. ;. * . ,
jp rach m a - .  ,  >• 3,7286 . ,. .. . .
ÓTtrupił j. . ... .,24^8 ,  * - ,
Grań . . . 0,06214 - . . „

«) .Wiary p o iem n o śu  (C a p ac ita tis ,  )

0,795 funt n o w . krakowskich. 
3,817 uncyy krakowskich, n 
0,984. drachm krak.
0,984 skrup, krak,
0,984 giran now. krak.

D a w n y  Roasso (boisseau.) Paryzk 
D ł w j y  pęt (P in k e )  . .
(-Atijielski Quarter do  rzecy  sypny-ch 
(  —  —  —  r ip a  d,o ciek łych  -ó .
(1 W iedeaskijM etz dr s y p n y c h  . .  .
f  —;  Eymer do ciekłych . .

Lipski .S?ęficl do sygnycn ., .
(    —  EynftT d j * j z k l i c b  . ,
{ W r o c ła w s k i  Szeftel do sy p n yc h  .
f  ------- — E  m er do c ie k ły ch  .„

RoiSyyski {'zetwerl do syp n y ,h  
"** ~  , W earo d o ; ciekłych 

- Mć*r -V* .

040 cal., sw ic .  pat, % 3 1 ^  garcy n. krak. 
49>254 ■ • • 9»9 77 kwart a kxak.
t4<4„r'8 . . . 71,46 garcy n. Urak.

44066 , a , *,657 beczek krak.
3100 . . . 15,32 garcy n. krak,
2-852 . > 14,14 garcy n. kr.
5.338 ■ - . 26,4 > ---------

3-824 * * .  18,96 * * -
4  * . . P 7 .4 S * . .

z g o o  • * * *3-88 — —
10.J59 • .* •*. 5 *,38 —— —■

619 • . . 3; 07 O —



''V i go X
T e  są myśli m oi* wzglądem zaprow adzenia, m ia r  n o w y c h  Franeuzkich-, i  takitf 

c n y c h  przystosow anie  do naszego kraiu zd a ło  mi się b ydź  n a y d o g o d n i» y s te , które 
i e i i i  będą łas k aw ie  przyiąte  i od W. Senatu z a tw ie rd z o n e ,  zo s ta w i;  nam na za w s ze ,  
m iłą  pam iątkę Naczelnictwa J W . W P .  D obrodzieia  w pierw iastkach tak p rzyk rych  ńa- 
s z e y  R zeczyp o sp olitó y  , a moia p r zy n a y m n ie y  gorliw ość  za zasługi m i u  W spółoby- 
w a t e ló w  poczytan ą  zostanie.

szu
Prostuje się o m yłk a  w D od atku  do G a ze ty  poprzedzaiącey na stronnicy 16 6 ,  

58 zamiast słów  : row nołc zaczyna, czytać  trzeb a:  rb in o ść znaczna.
WISP

Tow arzystw o Dobroczynności. feo uskutecznionym zostało , iż ciągnienie o *
Z  po m yśln ym  skutkiem i ukontento- gólne nad p u łto r y  godziny nie trw ało*

w ai lem p o w szech n ym  o d b y ła  się Loterya- 
*  ośmiuset fantów z ło ż o n a ,  na korzyść 
ubogich p o d  O pieką T o w a r z y s t w a  naszego 
zo s ta ią ią cy cb  dnia 15. b. m. w Sali W . 
K notza ,

Osim Stolików , liiypiękfliey  ozdo- 
bionych zaięty z przy da nem i sobie do 
pomocy Kawalerami, 
śaśnio W ielm ożne Nikorowiczowa*

—  —  Hr. W odzicka Karolo-**^
—  —  Hr, W ielopolska  Janow a.
—  —  Konarska z Wodzickich.
1—  —  Szembekowa,
—  —  W a le w s k a  A le x a n d r a w a .

_  Micro szewska Janowa.:

*— ■—  Drakę.
Każdy Stolik miał sto fantów , r ó w ­

nym  rozkładem effektów podzielonych ? 
s * o y  Numer Losem oznaczony v równie 
każda Dama z. Kontroli tak Bilety kupo- 
w  an o, lotem do każdego stolika przez­
naczone,, z wazonu los w ygryw ający  fant, 
do Kumem przy lancie oznaczonego od- 
■osiąe wyciągała ,-cO' tak zręcznie i pręd-

Dzięki JW JB aden i K a s z te la n o w e y , i S z a ­
nownym  Paniom , które ty le  utrudzenia 
*ak w zb ieran iu  fantów  iak  w  urządzeniu1 
c a ły m  podiąć r a c z y ły .  D zięki S zan ^ w n ey 
Pub liczn ośc i, za ch o yn e  obdarzenie tyłu* 
pięhocmi fa n ta m i,  i rozkupienie w jzyśt*  
kieh B i l e t ó w ,  D zięki  W . KnotzoWi z» 
pozw ólen e Sali , i pom oce T o w a rz y s tw u '  
za w s z e  p r z y u ź n e .  Dopięty C e l ,  poboż-- 
ney W a s z e y , ,  SzauW fn e Panie zasfugj,,  
Wsparcie i zasiłek. Ubogim przynoszący.-  

Mśeros z e w s ii , Pre zy .

Noywiękize Stopnie 
D n ia  14. S ty czn ia  r. b. stopni zimna —  9;$

—  ' 5  —  —  —1 —  8,0'
—  ló —  —  — - — r — #«*’
—  17 —  —  —* —  —  ó,6’
—  18 —  _ •—  —  —  —  5,8

W tyc h  dniach i*st rów nanie  czasu* 

•j- 14 minut, co z n a c z y :  ze zegarek d o b rz e 1 
idący  powinienem  p o k a z y w a ć  i:Ą. minut' 

w ię e e y ,  w tedy kiedy i « l  1 *  godzina na* 
Kom pasie  słonecznym i

D  O  N  I E  I  I E  N  1 A .
L i c y t a c j a  ruchomości p o 'n ie g d y  M a r y a n n ie  z Kryszfcierów G lc g ie r o w e y  pozostn 

ły c h  , tako to sukien D am skich  r o ż n y c h ,  b ie l iz n y ,  Pościeli , S to larszczyzn y  ,• S z k ł l i -  
K asztow n ośći  zacznie  się dbi* 23.* Liitegp r. b. o gcdzinte ętey ranney w h»mieoioy yp 
R ynku M iasta  K rakow a pod Liczbą 355. stoiącey, na piętrze] p ierw szym i 

K raków  16 Lutego roku 1818.
Matakisuficz, Not. ftftl. 

ieś K a w en czyn , w  Obwodzie Stopnicklm  w Gruntach R ędzin ń ych  z  lasem  Gę­
b o w y m ,  G r a b o w y m  1 O ls z o w y m  w  Paszach i Ł ąkach , mila od- N ow ego M iasta Kor­
c z y n a ,  od sp ław n ey  rzeki W is ły  p 61 m ili,  icsi  do sprzedani*; ż y c z ą c y  sobie k u p ić ,r a ­
c z y  się. udać do u y ż e  w si.  ,


